
lir. 55. Les z n o, pl-tek dnia 'i. maja 1920. 

los Leszczvń1ki 
A benament kwartalnyr w . . . . , . . O!os Leszczy11ski ·wychodzi 
L~sznie i w ekspedycji mk. 6, Nakl. 1 drwk1e111 „Druk.irnt Leszczynskłej", Sp. z oir. odp., Leszno. codziennie z wyj~tkiern nie-
wti~~ięe:rnie mk. 2.-- z od- dziel i świ~t.. 

noszeniem mk. 2.3i. ' Redaktor odpowiedzialny w zas.t. Leo11 Trzebiński w Lesznie. Za ogłoszenia płaci sic;: 

Wiadomości ·z blizka i daleka. 
* Pokwitowanie. Jako „Dar 3 go maja" zteżyli' 

w .redakt.:ji aasuj ~ Na_ Cfytel~ice Ludowe: X. Bratek 
z K~kolewa iebr. dma 3 ma.Ja 180 mk., Jezefostwo 
Maciejewscy 30 rrik. , • ' 

N:-. 1.)d~u'1olV:-.nie warsztat•w: Jeztfostwo Macic­
jew(scr 30 mk. 

Na Czerweuy Kr1:yi pp. Namysł 50 mk., Szwa1;11-
lilerska 25 mk., Dr. Schrnmowa ·20 mk., Malecka 2 

mk., D~wid 5 wk.. A. Scbmand 200 mk. 
Na G•r■y Śl~sk: p. A. Sc hm and 200 rok. 
Na 0lwiat~: p. A. Scl.Jmand 100 mk., p. D•rnbek 

50 mk. tlrukuni~, Red;i.kcja i Eks- ----------------------- wiersz drobny jednołamowy 
pulycja w Lesznie, 11.I. Wol- Ojpy~uę buduje się speł.nianiem o ._owillz_ków! _ 1,00 mk., dlil. pozami~o-

ności 20. - Telefon 61. ----------- .......... -----------'--- wych 1,50 mk. * Lehlay Kemitot „Czerwone&fo Krzyża" w micśeie 
2J55!LZ . _ "¾1-- --~- ... u. ~ • 2 ====== ===- Le_szni~. na zwalczanie tyfu~u, cl,rnlery i innych 

l.oa11nikat sztabu ren. wojsk polskich z llnia 5 bm. r-Iasło perzucania pracy częiciowo tylko znalazło t-pidemu w Polsce zebrał-przcrz P· 1~oslow~ Dombk<>WP. 
l h ć ' s , aotll,d od p. Dioterlero 5wo mk., pp. D•mb>kowie 

W dniu wezorajszy'm opróez Joka nyc star nit posłuch. klepy były otwarte. Cukiernie i restauracje 100 młi::., ,. Przysiech IO mk., Jt. PiQtr Pilchg-wsk . 
zaszło nie ;ważniejszeio. Naszal akc)a na· Ukrainie po- były czynne. niektórych kelnerzy nie przybyli do na r~ce p. pesla Domitka 

200 
mk. • 

stepuje w dalszym ciijgu pomyślenie. Na odcinka pracy, v, innych przybyli czc:ściowo, w wielu pµblicznośf 
Dźwiny utarczki wywiadowczych oddziałótY Na reszsie sobie urna ush,1~iwara. Kuaharze w restauracjaGh pra- * Kors waluty oiomieckiei, Dnia 5. maj'a notowane 
frontu sytuacja nie zmieniona. . . oowall poza "Yióltkami w Poznaniu banknoty w kupnie i02, w sprzeda.iy 

. r z:.st. !'iZefa sztabu :;ea., Kuhńsk1, ł)ll..l'.k. ---------------------- 305, dewizy w kupnie l22, w sprzedaży i25. 
Paryż. Wrażenit,:zwycięstw poli1kich w Europie. 'I si .. ,1e,1aeytewrcll. ' * ~kap walaty ■iemieckiej. Na mocy ustawy 

Cała 'prasa europejek& wyraża się•z najwyższy• enta- ~ Opele. Napad Nie~c•w ,na ••cbed 3. Maja pamstwowcj, Q(łoszonej w numuze 30 „Dziennik.a 
aja1mem o armji polskiej. Prasa siwajearska podno.i 

I 
w O,-ol•. z cale,• powiatu. papływaly od nrna Praw" (w.staw) z reku 1920, nie wolo• ur.z~dzać 

fakt, że młoda armja ·polska • zoq,{anizowana w tak liczae tl11rny ludności, alty wai'lć ud1ial ,,,, wro~y- kantorów wymi:rny, or;il.7, 111tercsew baukowyd1 ~ez· 
krótk'im cusie-dokuujtt eudó"' nadzv,yczajnych, aa ~tościaeh kw •ci.te.zeuil1 rocznicy 3. Maja .. Zebrało ze.zwel~ni-a ministra skarbu Wsk•tek teco nic ,toin• 
jakie-·n1wet· armja r1iemiecka w ·eza.sie najwyżueio &i~ ~t.olo a_~ooo_ lluizt, Sicbuh~i~w~hr i nir;:!l1ieck:iC; I k.upc•f!1, k:amarz4i>m _1 lllnym s~up1o>wać 1nenety • 
rezk'witu, zdobyć się nie moi:/a. Prasa iacbodnio-nro- ~ywą~e. ••J•w~ zawcza.su ~•sad,n~y. wszystlm: dr•:-1 za:r~•1~~eJ, rdyż tQ Je.st _c..1y.un~•ć,. kt•ni pedpa. da 
pejska rokuje Polsce świetnłl prJysiłość i przodowni- 1 we.1sc1a do m 1as;ta, •Y nie wpw.sc1ć Pelak•w. Z pod p•JCłCIC „kantoru ltym1any p1en1G1dzy('. . Z tei• • 
eze stanowisko ■a Wschodzie, eo wczyni J- niej naj- lewej i.lll'ony Odry cnnnady ludu Jt•lskie&•, roz- pgWQdll nie wełno te.i 'ff ,azecie \lmieszczać eglos:1eń 
wi~kszą. potę1ę świata. Pr&isa amerykańska po,wi~Ga _p~dz.ilile pr~_e_z zieloa~\ ,-elicj~ (S_icberbeit~w:~hr), •i«? »\. f·. tt~J tr:e_ści:_ ,,~'\P•i~ "Wah,1,tc; _p.ieinjcck~". _alit•, 
wiele miejsca, :.ntycięskiej ofenzywie' polskiej, która m•iły prnoJ.iC ,rzei mest. Ró,rn1cż lud1.1osc1 z pr,Hr«tJ ł,p1em~d.i!le mem1eck1e . B'~z z0:zwglea1a mm1stra • 
podniesie stanowisk• Polski i zmieni jej ustosunk•- streia.y O•ry nie WJtUSZ~zao• d• miasta. Na z•ie- iuans•11: .JJ.itt w•lno też nikomu wywieszać Jt•dobnych 
wamie d• moearetw koalicyjnych. Z sukctsami araji rajl\CC: '_si~ w mi~ście w ,oclii•d iremady Juduości n-apis•·w w oknach wystawnych i t:Q. PoliGja •~•zie· 
polskiej zwia\Za'he jest podniesienie si~ w_aluty polskiej polskteJ napaiłly ~an~y n1~micclt1~ i wraz z polioj~ ezuwala nad t1:m, .ż~•.Y nikt takie~il napisw. ff interesie 
1'a rynku świata. ! .-ielona, pocz~ły Je •1ć. ,Nast<!;p•Ht tłlilm Nienuchr sweim nil'! umieścił, je.śli do te,o minister skarbu· 
------------~--------,.-- rzucił si~ O{l k•nslllat ftOlski 1 zuw.ał lt1ale1.i erła. ro ni~ upoważni. 

8i'•HJ11ł•6el 1-p a.aa. Do redakcji ,1Gazt"t)' Op•lsltice]'' wtarinc:łe 30e z11i- * z miasta. Słusznie .ktoś w Oła.ie zauważył, że 
z Warszawy, Gdańska, Torunia i Wilna donesią 1 ·rht nie~icckica _ i ż~dale WJ !Jani-. r~daktQra Ke· pi~kny nasz park , Kościuszki• 1amedbano wy2Iąda1 a 

o uroczysteściach lrn czci rocznicy majgwej. r.i,sg;ew~kie:o. . . . • . , staw zamkowy i "wierzyniec pustkami świecij. Jeszcze 
1. Maja w Warszawie. W_obe~ gw.1łtów memieck:ich hidq~)ć _polska przed dwoma laty w.z4dzie tu było życia pełno; dzi-, 

Tegoroe:2,ny obchód święta robotl}iczego w War~ cłl'!"'f<.:tłiil„si~ sam 9 ~•_ro~_'(·,i Pr.zys_~10. •• ~aciekłycl.1 kie kaczki, ~iałe ~ czarne łabędzie, w wodzie setki 
szawie, przygotowany_ był przez itronnictwa socja~ •~Je.lt, .P' zyczern kilkan~a;c.~ •.s•lł I.lnione. W '-b~c potężnych karpi i ryb złotych nadawały tak wiele 
listyczne energicznie i starannie. Ze strony miarodaj- ni~s~~~~aneio tero_ru ;?r:aaiz?wan!cb • ~;tn_• .. me- uroku naizemu jełlynemu parkowi Vf mieście. Dzi, 
nych czynników nie czyniono żatln~ch przeszkód tym, rnieckic~, _sprewa~z•n) eh 7: Brzei:;a "' roz~ linJl fi~- Jjustki wszędzie, a Germania .źółwiem tyiko ustępuje'. 
któr y chcieli świetować i obchodzić <Uień ten. uro- markc~JneJ, pech•d .. pelski me_ i;nó~ SJ~ o~byc. krokiem. Nie lepiej z zwierzyńcem. Będzie inaczej skoro 

Śz. ' LuQnQSĆ t•li.ka p•w1atu Opelskie~• demQ;-a s1~ od ć b d . 
czy c1Set. ł . .,d k d . ób z kto' r•1· ol- władz oku'pacyjny<::h ener1ic~ny~b śr:edkht prżecill'ko gremialnie wstępowa ę .z1emy do towarzystwa upięk-

, a i11ę on Je na m~m pr y, "' p rezvnan:onym boi•wkem memieckim.. ~ azenia miaita, gdyż dotychczas tak mało naszych się_ 
skosć Warsz,awy wysił~ zwy~1ęslco., '.. . • ·- Podobne i.t~.i.dy usihrwa!i' Ni~mcy wykonać na lczłonków -zapis.Jo. Redakcja_ Głosu przy1rnuje 

. Bo ot6" w,. czaste pochodu mam_resta_cy1nego~ równjeż w Gli,,~ic.i~b, Ole~ku i Lubl!ńcu. Krwaff~ Jgłos"enia. Jeszcze raz przy tej sposobnoici prosimy 
obo~ sztandarów 1 tra~spare~tów z hasłami soc1ahstyc~ starcia r•z~,r~ly ~1 ~ róvvuie~ w Rac_iborzu.. . panów • na wsi obóarzaćl nasz zwierzynie~ żywymi 
nem1, ?bo~ P:Ze~ów1e(1 wielu 1~ówc~w w sp:awte w Bytom'iu s.mym wzięło wdział w obchedzic okazami jakiejkolwiek dzikiej"z.wierzyny schwytanej. 
robotmczeJ, uięteJ pod kątem. widzem~ str!nm~twa •k•to 23g tysi~cy ?s•b z :.15osztandarami. .~Q~zc_ze- * Alarmująca wiadomość. Południowe kresy Księ-· 
P. P. S., płynęły grupy komum~tyczne z H_Pli~mi _na 1 :olne oddziały otwu:rały irupy r;ospodarzy w1eJsk1th stwa są pod głębokiem wr~niem w alarmującej wia-· 
transparentach, które • w. wolneJ Polsce widniały Jak n..l bmiacb 'i sok !iw w , ztv:.irtvch ś.zere,ach. domości, jakoby ważny pifukt graniczny i przemysło­
na!bard~\~j bezcze~na pro~akac!a: ,,~re~cz? _Poliką_~, , Urocz:r,stość odbyta si~ ;W sp•k~,ju -S,,.,śre'1 niel:lstan- vry, miasl_o Zduny w powiecie krotoszyńskim było 
"mech zyJe republtk:;i so~ietó""'. , . "mec zyJe ½enm nycla o~rzyków na cze;ść Polski. G. Śl~ska 1 .Na- poważnie'- zagrożone. Intrygi niemieckie miały pue-; 
i Trocki" i t. p .. Takie zniewagi me mog Y zostac bez czelnik.1. P.i.11stwa. prowadzić 'prfyiłanie ~omisji specjalnej. Zważywszy, 
odruchowej reakcji społeczeństwa. Gdy Il pochodu :w Katewicach pechód 145 tysit:cy uczestnik6w .ie pod Zdunami ma dobra książę Reuss, nie ma po­
komunietycznego na Nowym Świecie padły wrogię oltch\)du trwał 2 i p,ól ioi;Aziny. W JtOChoclzie szł• wodu 0 prawdziwości tej wiadomoifoi wątpić. Do 
przeciw Polsce okrzyki, znajdujący si~ tam _przechod- . blisko 20 tysi .\cv dzieci P'rzem~wiah, 9 móWC"~: sprawy tej wrócimy. Na razie odzywamy się do mini­
nie, wojskowi i młodzież rzucili się na najmitów boi- . Takie same 'pocb@dy ()cll.-iyly si~ v,; Kr(,l~wskieJ sterstwi? b. dll. pr. z usilnym apelem, żeby niezwłocz­
szewickich, zdobyliiplugawe sztandary,,polamali:je i p•- Hucie, Z~brzu, Rybniku, . Tarnowskicla, Górach nie tę sprawę zbadało; ·tak samo spodziewamy się 
darli, a polujących na żer agentów Lenina. ! Tro9kie~o Pszczynie:_ . , . . . . , wyjaśn:enia od komisji granicznej, w której przedata­
rozpędzili. W ,kilku innych punktach rmasta doszło W Gltw,cich Niemcy us1l•vnh zak.lócl<! ure~zy- wiciele władz polskich zasiadają. Do całej prasy naszej 
również do starć inic;dzy ,komunistami a publicznością, stoik . i rozl?ić. pech~d. .Na . ks. _R9lrnt¼ rauconli i społeczeństwa odzywamy sic; z vr'ezwaniem do gorą-
która nie mogła znieść prowokacji i lżenia, Polski. ce~ł~. ~1epk1 _S_ch1eber zmewazyl' . ks. :Qymk:.1. cego protestu przeciw intrydze niemiec_ kiej. '. 
Samorzutnit! zupetnie powstała kontrmanifestacja, zło• Us1low.1n1· rezb1c1.i. pochoqu zdta,Y1Gn~ ~zybke. 
żona w olbrzymiej części z młodzieży i wojskowych, Wy~_ł<.n,zono przern~wy, a lekarz • Styczv;1sk1 prze- • * Znaleziono w Orunowie . pod wiatrakiem ~ielki· 
która z pieśnią i 'sztandarami naroddwymi udała się mavr1al qo Fraucuz 0 ~ p• franc~•Fk_u. K~p_ela_ So~ plan do przykrycia maszyny, młockarnj lub wagonu;· 

~ do ~elwederu, by tam wyrazić swoje oburzehie z po- kolol od_egrał.t fyI:.i~s~rlJ,mke:, przyczem oltecm l.1czn1 widocznie lzqstał tąmże porzucony. Odebrać można w: 

wodu publicznego znieważenia Polski. Fr.1ncuz1 sal11towal1. Objeździe Kraj. Żandarm., 1ul. Kościańska 90a. 
P l• h 1„ ł dd • ' • o e w 'ród \ ' *1 BezczelnoSć niemiecka. W ubiegłą niedzielę i 

0 U 1cac ".roczy Y O zia1y roi W , S , (P.ftlICJ~UUU ftlft.lcki•a r 
nich wielkopolskie. • łlll!Jll"II u vN .r, ~"""' iii 111~ poniedziałek pędził po bardzo ożywionych ulicach. 

Witano je serdecznie, owacyjnie, odbarzano kwia- * Gdańsk. Granica polsko-niemiecka u11talona. Leszna samochód należący do członków niemieckiej 
taltli i niekiedy ciśnięto się żywiołowo z uciskiem „Danz. Neuste Nachr." donoszą z Paryża: R~da amba- komisji granicznej tak szybko, że publiczność zatrwo- , 

. bratnim tak tłumnie, że wojsko byfo jakby obl_ężone- sadorów, obradująca p. przewodnictwem Juljusza żona"' zaledwie ujść mogla nieszczęściu. Ponieważ vr 
al~ wśród swoich i gorąco im oddanych ludz1. Cambona, ustaliła ~ranie~ między Polską i Niemcami. sa·mochodzie znajcfowal się tylko sa_m szofer, przy-

-,r~~~>-·~~~tt:Van.wu-lluww~-nn~'i.'A~ P"WB'J:t CD.:m.z~~~-~7illla' ·--~.=l______ • 

P ·m•!! )i:,R o~rty"1eru 
P "'wieść z życia Polaków w Stan. Zjed. Pół11. Ameryki 

N,apisal Zygmunt t,);Viatol'etk Sł•llJilSld. 

47) / (Ciąg dalszy.) 
Żywy ni~... ChybiRby strz~'g:;t.. .~[~ y, pev~no 

komar tvl~:o zabrz~czaf, a moie mnvet ,1e.1 ~rnmeJ w 
uchu tak rlzw....,ni ... • Teru Jej cze.st• si¼ ta½ ~o~ 
nwidzi. Ale tyln raz~m bodaj że naprawd.~ _1ak1es 
stworzenie tvh:o że w mrolql,,ltrudno rez~znac... . 

1. taki 
1

ją 'kk ogarnął, że chciała uc1eka_ć. al~ cie­
kawość przemogła: P:.itnzy a tam b~yszczy Ji~by _dwa 
swiec-.ce kamyczki ... A te kamyczki ceraz blm.'J 1 et!· 
raz wyrażni~j _onp kwilenie. Aż nagle to:coś wsta3e 
tuż przed rną 1 piszczy. 

/ - .Q la Boga~·- krzykn~la wys,traszon~. . 
Patr:~y, a tu j;1kiś, pirs, all" taki zl;nt"dzony, tak, 

zrnizerovv:.try, I oiry.1.iony, zjuswny, że ledwe SI<'; ·wie-
cie, chudzina. ...... 

- O la Bogai! - powtarza. - T '1tD to eeda:j 
Kra'sny. A no nit ce. 

I '.iaraz do niefo puypaaa. , 

- Rety! Maryo! - woł~ - co tobie chlldziaku? 
A to gdzie \::i<': t,~k sponie,Tiera~o ?_ \ K~o ~i½ t!3k po­
tyr~n O jej', o jeJ ! ~ewno tam Jakie nienheck1e psy. 

'\ . Pif.ls by wideczni~ rad na pow~tani~.,kocz)'.ć, ale 
nie może. Ogonem tylko po tra\vte b1Je,· ~t piszczy 
jakby si<'; cbciał na ludzi poska·rżyć i smut_ne swe przy­
g;odv opowiedzieć. A rt::ke. jej liże i w oczy ~ak miło­
siernie, tak żałośnie patrzy, że doprawdy ~1ż s1~ p,lakać 
chce . 

Okrutnie też Kasi żal biednego kuternogi, Prze· 
cie to jej towarzysz od dziecka .. Raze~ z nim rvsl.l, 
raze;rn niegdy$ oboje baras~ko, ah. Pam1~ta t? ~zcze: 
ni~ciem jeszcze. ,Parn1~t~ Jak mu Bart_ek Gkom:>weJ 
nogę; kamienidn przetrąd. A to_ć mu\_1ą sama wt~_dy 
:--;1ci1,,m obłoży-ta i w ~Wól pa~yk_1 szma~ką okn~c1ła/ 
To mu v.idać głb?kp w pa1111_~c1 utkwiJ_o, ~o za !C: 
przyslui::,ę zaws_ze .1eJ potem w1er,ną przyJaźn!ą pła~1ł_; 
chat~ zaś Okóniów zdaleka om1Jal. A Jeźeh mu Juz 
kiedy koniecznie dro~a tar_:nt~dy W)'.pad~l'a. to ogonstu­
lit, a z pode łba .,atrzal 1 mgdy me mmął,, żeby choć 
nie warknąć. \-Vidać poczucie doznaneJ krzywdy, 

~w nie jak i wdzi~czność, gł~bokó mu. się w se~cu 
wyryło. ~ie _mo~e jej ni P:z~baczyć, ·m zapomnieć, 
11:11mo że JUŻ Ją mera.z 1)$IDSc1ł. Niech-mu s1~ żaden 
pies Okóniów nigdy na oczy nic'pokazujc, 'bo na-

pewno zawsze coś mu si~ z reszty oberwie. Krasny 
wprawdzie kulawy, sam niewie!e może, ale za 'to 
w1<>lk.i m<l posłuch u Innych. Niech tylko zaszcze­
knie, a już mu na usługi spieszą. Z takim niebez­
piecznie zaczynać. Nie raz si~ już o tern' psy Okt­
nidvv na własnej skórze przekonały. 

Nietla,m• _też udało mu si~ :lem~~ i ~a kurze 
"vywrzeć. Nigdy żadnego p~actwa me napasto:n.l; 
f!lwszem, z każdem stworzemem w przykładne] żył 
zgodzie, • z wvjątkicm jrdn:1k ·wsivstkiegr , co do 
~ónió")' naie.żalo. Kiec.ly wi~c ud:iło m~u si~ sam 
na san:i czubatą w kącie przya_ybać - d~adl i ·zdusił. 

N1~ mały ~y_ł st-.d_ harmider, ale ez świadka 
z.brodm, jakoś wmowaJC.Y na sucho us ło. 

A .ileż to razy1krowie ogon pokrwawił, iluż wie­
przakom uszy n.>zerw~ł. A wszystko to za.s.~voją 
nog¼ t.i.k płaci. Jeszcze z wi~k.szą przyjemaości-i, 
po;rngryzałby samych Okeniow, ~qyby tylk0 mógł. 

Szczeg-elniej też Bartka i starej znesić niP-możr-. 
Bywało zobaczy ją ŻP przy płqcie z Kasią HJZm,ntia, 
to już ~o wted)' nie spos~b ucis7yl.'.'. 

(.f;iąg dalszy nastąpi). 

\.. 



. I 

puszczać należy, że s."1'.4 . ~ezrozumną jaz_dą dreźnić 

chciał publiczność. Widocznie lekceważą sobie nie­
";'iaszkowie gościn'ność pols.k:ą.-

. * Starszy a3ystent kolejowy p. Ludwik Korbicki, 
który od przej~cia Leszna kierował tutejszą kas~ sta.: 
•jonową został mianowany. (przez dyrfkcj~ kolej i pań­
i.twowych) naczelnikiem kasy polskiej koleji państwo­

wej. 
,;, Pien'SJ',y wiec oświat•wo-•ria■izacyi•Y kebiet 

P.o!ek w ,Lesz~ie ubył si~ dnia . 2. n:.aja o godzi• ie 
%~J popoludmu. Wiec ten zag.a1ła p1~kn~n: przeme­
w1e1t1em prezesoW/ł 7:'o'Y. Młodz1eżY: Zeńs~1eJ P.· p•s~o­
wa. Dorobkowa. Mow1la. o zada.•m koaa~ty 1 k•nie­
czności gorliwej jej prac.r w czasach dzisiajszych 
wzgkdem Ojczyzny naszej. Przewedniczącl\ wiecu 
~brano jednogłośnie 'I'· Dom•kow:a, a n.t sekretark~ 
powołano i-- Luc~,n~ Wysocką. Nast~pnie zabrał 

glo~ ks. prof. BaraMwsk1,_ kt•ry szcze:olny kładł 
rtac1s\< na potrzeb~ należer11a do rozmaitych Towa­
~·zystw, z _któ_rychto czerl'ać mo:i:emy, o~wiat~,. mądrość 1 

1 zrozum1~n1~ pt,trzeb_ narodu, by O.1czyzn1e służyć 
pofyteczn1e 1 ltronić jeJ d• ostatniej kropli ki-wi. S,;a­
~owny prelege•t 1dowodzil, że mylnem jes..t zd,mie, 
pkoby toi_-az_, :dy :i:yjem I w P•lsce, _ 1!.yły Towa­
rzystwa oswiatowe zbyteczne. Oiw1ata Jest ,dla 
wszystkich· koniec,:!,lie Jt•t1_·zean:i,,. a_ mianowicie dla 
~•b1et, Jct0 re stanowią pn1w1e połQw~ narodu p•lsk· eg-<, 
I s_ą ~łól'l'nemi wyd1owa"rczyniami narodu, zwłaszc,;a 

az1ec1, w lctó~·yc_h ~1Jo~e serduszka wszc~epiać winny 
d9bre zalety 1 m1ło:5ć OJczy~i,>• D_alej uawoł_ywa az~•· 
P!elege_~t. wszyst_k,e mat~1 • ~Ofkt d,o wal)c, . przeCI\_V 
1uenaw1śc1 ds w~ary ślT. 1 kosc1ota. Wr~szc1c miw1,ł 

wyczerpuJąco o rownouprawnie.niu kobiet, któreto 
• "':im:10 być_ d?,brze zn,zuma~em. Pod r~wnoupraw-

1uemem }łOW1n111śrny rozumieć obron<:: swyd1 tJraw, 
gbyśm_y pbrówne z 11')~żczy7.1,ami mocły od.dawać 
ał~sy 1 _wyd~legować p•sł.~, któryby n:.t sj_emie upo­
m1!1al ·su~ o nasze prawa, Jak iakładanie szkół żeó­

sk1cL-~, w kt6rychbyśmy mogły kształcić cerki nasze, 
lty s1~ mogły należycie w,·w1aząć ze zadania, które 

/ na l.'lie nal0żono. Za pi~kóą przemow<::, któr.i wszyst-
1,;ie serca kobiei:-Pol('>k p~ruśzyia do gł~bi, podzięko­
'«'ala prze,:·o.dnicząc;:i. p. Dombkowa L::s. pi-of. Bara­
nowskiemu serdecz,ue. Nast'lpnie przyst~piła do 
odczytu p. Musielakowa. Preletentka nawoływała 

!ir0madzone, )>y ~ie- wyrzekały na obecn~ drożyzn~ 
1 .u. rz.J,d polski, bo rząd jej nie spowodowaJ, ale 
~rszystkiemi silami star?,' si~ o dol,robyt dl31. kraju i 
Usuni<::cie d1:~żyz1!Y· Vv~e woln_vcb głosach zaitie_raly 
{ł?sy. Pat I M..trJa1u1,ł kotlarska, ź~ląc s,i~ na niecb~ć 
n:11eszka1iców Leszua· d<ł przyby 1-y z obezyzn)l'-. }?al'l.i 
Newak w1,ywał9- zgromadz•ne; by wreszcie raz jed-

a•ść i z-c•da za,ar,e,rała po•i~dzy :aam.i. Pani M:a­
rj:u,na Buszewio!: podda wnio!sek o utworzenie knrsn 
d!a a_r;iew·cz~tstarseyc~, hY. ~ialy tposo_b•<;»~t n_au«H· 
ma s1~ po1 rawne:o p1saft1a t kształcenia s1~ 11.1 J~eyku 
polskim. Na V\► miost>k te~ odpowied,;iała pruesowa 
Tow. Samopornecy p.• Wilkonska, ze „Samopomoc" I 
zaj~ła si~' już tą spraw;;i j urz~dza we 'Wtorek, dnia 
+· maj.i o godzinie 8ej wiecz•rem zebranie, na którcem 
m•:a. si~ p1u1ienki na wyżej wymit.'nio11y kurs zgł•­

sić i za małą OJ)lata, korzystać 7. takowego. Pani Ro­
'zalja Za~tawna podała temat rezolucji,· w imieniu 
wszystkich zg-romadzonyeh ż1,damy, aby wtacize 
miejskie postarały si~, by ,._, jalrnajkrótS!f.iJm czasie 
wydawano mleko i masfo na kartki, równil'."ż by władze 
mi~.· kie. postarały si~ o jaknajtai1sze inne towary 
spoż:rwcze. Ks. pr•f. Baranovvski przemawia po raz • 
drugi, że n:.tj\vi~cej 1~rzyczynilibi si~ do zapobit:żeni.t 
brakowi mleka, masł~ 1. t. el. paskarze,' gdyby zanie­
·chali paskowania dla użytku1przem)1cania W1:asla całemi 
ul'."ntnaralt.li z1i1. ~ranie~. Mówił ks. pref. Banmowski, 
że rezo~ueje nam tyle nie pomo_iQ,, co ober dobrego, 
ener~iczneg• posła, kt•ryby si~ umiat upominać 

,raw" narodu - i-óźniej l)bór _ 1aufanych członków. 

na.t!u, którzf•Y dbali o ~obro kraju.' Pani_ prezes~:>/ 
wa Ruszczyn~k.t do,, 1•dr-1fat że drożyzna m~ panuJ~ 
tylko w Polsce, lecz ji-~L w,,;;'l"'Chś iat•wQ,. Dlateto 
tali:: trudno .przeciw ruej coś "·vmyśleć skuteczneio. 
Pani Domblcowa ,świadcxyl;.1, • :i.e ilówrtą przyczyn~ 
drożyzny jest nizka w-.lut,a pieni~clzy polskich, lecz 
skoro. Slqs~· do _P•lski zostanie przyJączonym - wa­
lut~ się pod111es1e, a wtencz:.ts z pewl'I0SCI~ towary 
ta1~szemi_ b~~ą .. ~ani Wb.dyslawa ~an~siak powie­
działa, że na3lepteJ z i·oz•luc3a, zwr,c1ć s1~ do goepo­
dyń wiejskie!,, by one raz na zawsze pqwiedzialy sobie, 
że maj,ą dosyć\ nie ~pn:edawał,r nabiału czyli żywn?śći źa 
cen~ wprost hchw1arsk:a, pe domach zamożnyelt, tylko 
wżyczyli i biedniejszyn\ -ludziom z takowych. Poczcm 
za~h~cała przemaV\:taj(il,ca zgromadzone dt, miłości 

Ojczyzny _i vvJ~kszeg_Q piel•~~no_ffania j~zy~a p~lskiego 1 
a szczc-:eJn1e matki dbać maJa, o d21ec1sw0Je. Pani 
prokur:•torowa l:;-autr-rowól dowodtita mniejwi(;cej i 
Serne rośnie, gdy si(; widzi. ~ucha dzielner;ó przy­
ch.odz.J,cych z 1J1qczyzny, maJa,cych ducha tak pol­
skieg~. Polskill może być silmr, 1dy b~dzieiny ~eł­

aiały olt•'iria,zki nasu ze stałą sun11e.yn•ścia,. Kon­
stytucja .3. maja, kten:·j to rocznica. przyp.ida na jutro 
zespala ludność cała,, to też m1d odbudowaniem Pol­
ski _powi~my wspólni~ pracować. V\jszystkie stlinJ. 
Pani Kaniewska pow1.i.d:i1 • że gl·•whym ·powodem 
po~r_otu i~j d• Ojczł'zny ~yJa :-or~c~• ku tejże miloś~, 

I 

jftzy½iem J"Olsl.ci•, _jak '_Ilf aiurze w~:Iewem i ży-w­
•oseiewerl'I w M1ristr.te1e. P•łi koruec ·zalt1era •·łes 
wiceprezes•wa Td>w. Kobi~t Pracuj~cych p. Br':i1ti­
I.:o",·ska - i-rosY.ąc, by s1~· stowarzyszone licznie 
stawiły <l• pochodu manifestac. yjne,o w dniu 3. mii;jłl. 
Prez~sowa ,,Samopomocy" p. Wilko11ska wzywa 
rów_nież ~1.lonk()W „Samopomecy" do liczne,• y.,zi~cia. 
udziału. i to ze_ sztandarem, p_odajC1,c tło wiademości, 

ż~ w p1~tek wieczorem' spowiedź, a w ?•bot~ ran• 
wsi-6Ina komunia św. i poświ~cenie sztandartt. 
W, sobote; popełudn_iu ,vycieczka. Pani Maidale-ńa 
A~ams_ka podaje wnios~!.: o zaj~cie si~ z nmiejszemi 
dzieć_m1, na co ks. prot. Baranowski edpowiada, że 

b~ez1e otworzo•-ł ,v najkrótszym czasie polska.., 
oehrenl.ca, któr~ zaj1novvać śit: b~dzie siesfriot Elźbie­
t~nka. ~.Zebr~nie 1'0-,.'.. Keltiet Pracujących odb~dzie 
s1~ ~,, s~i~t• !!IW. Sta11_1słavy? • g<?d~.-~ wieczorem. 
Pani M1zgals_ka u-,._01nma_ s1~ w 11niemu zebr:aych 
~ . otworzenie " 11<;:zyteln~ ~~do"".'e.i". Ws pełnym 
sp1ewem „Roty l~ónepmclne1 zakoi:iczyła prze'fl,0d-· 
nicz~ci zebranie.. • I 

,/ Lucyaa W );secka, sekretarka. 

. "' Poznań. Kradzież. Pewnemu arty~cie, mieszka­
Ją~emu przy . ul. . Skarbowej (dawniej Ludwiki) skra­
dz10no w 111edz1elę po południu z qiieszkania 'trzy 
futra łącznej. wartoś~i około -i-O.OOO marek. Złodziej 
uszedł ze zdobyczą niepostrzeżony przez nikogo, 

* Bydgoszcz. Zmiana własn·eści. Browar i fabrykę 
sł_odu Wił?. Russaka w Bydgoszczy nabyło za pośred­
nictwem firmy Max Levy, Tow. Akc . .,Liera", fabryka 
fortepianów w Poznaniu. 

•uoll w TewaPzy•łwa•h. 
T•w. Ginm ... ~ok.tu i l~o.ło s·piewr.tckie urządzaj~ 

w soltot~, 8. b. J\'I. (sw. S.tamsJawa) wspelną majhrk~. 
Punkt zbony na r~1t1lcu o 3/<5 rano. 
Czołem! • Cześć Pieśni! 

~eb~a■ie _-,,Towar~st.wa leoiet praeujateycłl" od­
b«;dz1e s1~ ~ni~ 8 ma_1a, • :odz. 8 ffieczorem na sali 
.dornu kateltck1e,e,_ p liczny udział prosi 

. • Zarząd. 

,kr.zynktD de lf.stó*· 
Kt() przejął·_~ Les~nie_ a,~ncjc; pelsl-ieł!;@- te­

~ai:zystwa t-.r m~e.1sce me1:11ec_~1ch zabezpieczeó na 
zyt,e, n. I"· w nueJsce aerlińslnego? H. B. , 

Oglas·zaicie 
w „Głosie Leszczyńskim"! a nie gonitwa za zyska,m1. Pam K6tlarska poWaie 

wniesek o usuni~cie z biur ,fsób nie· r-7ładaja,cych 

sp·;;-, ed";':''"'"?-zll<l!_-~_~--~--~, _!!!_~-~~---~~~!!!!'!!;iiiii+-iiiiiiiiiiiiii~!!'!!'2~d!!'!!'z!!!!'!' 1!'!·e~ln!'!'!'!!"y!!!c!!!!!'h!!!!!!!!!!B!!!a!!!cz!!!!lno!!ll!ś!!!!!tFl!!!!Nlllal!!d2;2!!!_ze!!'d!!ll!ł d!!!IJ!lo'l!'!L!!!!!les!!!!!!!zn!!!a!!l!!!ll!a!!!illl!!l!!JT!!!!!'!' Bl!!■,!P.!lh&!E2f!9~~!!!!?_ 
ulica Lipowa wielki karusel ea 1 

W I iątek, dnia 7. maja b. r., za dowody wspókzuci<L i udział w pogrzebie k , (engl. Wellenbahn). Ucieszna 

wydawanie 'At kartę dod.ttkową mojej kochanej żony na zej, najdroższej matki, rawcow zaba;,a idla młodzieży i stu-

.a,) dla ost•b hczących przeszło babki siostry i teściowej śp. poszukuje od z;ir;.z szy.ch. O 1ic7.ne zwiedzenie p I ' ' 
70 lat •• funta' kaszki po , M • M" • k • l · prosi Wfaściciel. - () a"OWJ 

,92f2':uJerkiegonasl.,,przylil. ar1annJ 1siaczy OWBJ ~- G-e::n.a•ti.s, Dii~ pocz~tek u'6odr, 7. a \.I ••. 
ulicy L~szczy11Śkich nr. 41. J • 1g ,,_ . kład garderoby 1m;skiej i 

b) dla dzi~ci aż do 5 lat 2 sl.ladamy sel'citc~ne podzięl,( ,varyi~ taropolskit1i kobiacej na miar~ dli Ą 1 k4iile-,, Największe i najprzedniejsze 

paczki, p1ączki odży,.,.czej, "RO O z A p ŁAC!" ulica. Kości.111ska nr. 36. Dnia 8. maja odlDędzie się kino na f!!ie,iscu i w Księstwie. 

paczka SO fg. u Kowalewicza Rodzi,ca. Zaba• .... a 
przy ul. Kościa11.skiej nr. 59. 2 czeladn1·1,o'w vv Dzisiaj w czwartek: 

Leszno, dnis. 6. maja 1920 r. &. 

Mag,i~trat. • · · piekar~kich fo~;:~cz~~f!:~1:~~
10

r1~~d~ nowy proaram: 

Łój wudll. nrl· !lw,1· 001· n tr!Jw. . pos,ukujc mt~'~;:~•f4 ::~:::;~i;~1nPej;~~:.~~td • Typ;·; 

(około 100 funtów) nagrOfll1&- J u r, ił ~ ~ u POCZl\tek o godz. 5. 20 I ~t-ch 

dzony \V rzeźni a wytop,iony l Dobra .... bm,- ... . .. 
przypomocylc-.n.susiarcz:$e 2o W poniedzittłelc 1 O. maj~ po - p9ludniu k 1 • • 

cylko dla. użytku tecknicz:neio, o god7..· -4 .• ·-qvy<l:1.ieriaw·one hęd~ najwięcej d~- rawcowa Dla dzieci wzbrenlone! weęzaenia 
sprzeda.ny ma hyć na mocy • • 

oferty najk6rzystnie1sz:ej. jącemu i to za' gotówką ob:--,,ar_ rW dłui drogi polecasi~w 1dom i poza domem arn.go11 

Oferty. na.leży nadesłs.ć do ła,:1,rnwej. 
1 

1 Komisja łąh.. Śmiłowska, ul. W~igelta 7.' Te a t „ Wielki dramat w ł aktach. 

10. b. 111. do tutejsz.eiO Ma~ _ 

fi,tratu. A t Krawcow Do tego 
' Lcszne, dnia 6. Maja l920 r. ft !Jr !I' y , · , Ewan 

Zarząd rzezal11.I. "fit il n~surdu_ty1 spodni~ i kamizell.:i u n 1· o n Wielki dramat w 4 akta.cit . 

I,• t f f1 posrnlrnJe • ' ' w. głównej roli Htnny Porte•. ~::~!· ::i!::: I ,11llłll egra l(ZI :::',":::~:~y:~:o;,;:·.:: Dzisiaj w GZWartek w1;;1ki'Pier-• 
.stary pllpier 

I 

używane, objckty•y, ,notork;, oporn;ki, pmlwotn;rc ku.uje :::,u~~\;,;:1:t k,óllozy po raz ostatni: • wszorzędny 

nasza.i, ' lłf~!~!~i\!ti!'7~r, ulic3(~?;:.~t1~::l ~4 ~11·ara ~an~~,. .~~~:C~:'y! / 
skórki królicze K Dobre kołnierzyki 52\ na Marja Iwanowa, śpiewacka, 

Ursa z powodu święta w sobotc: sprzedaż (34, 35, 38), także Artur Reppert, humorysta.; 

i ZQ i4'li0Z0 - . . . . dobra cytra. Z~łosze1łia. pod Wielki dramat obyczajowy 2 Uhlrichs, akrobaci, 

~~ .a zakład mój kąpielowy w . O." do ,,OJ-o~u". w 7 aktach. • Roberto Duo w S'1"✓ ej sce11ie 

kupuję po najwyższych k piątek dziet, cały otwarty. ..Kolacja pana I Dyrektora.". 

dziennyclt cenacli. na u o órkom dla wyjaśnieni•. Dziś po rax ostatni: _ 

,Na życzenie ppychod~.,,, dom. . I Dr. Św~derski. Rodzicom dla re>zmyślania. Maxim· Marco, konferencjer. 

Woiskowetrzewvk,,2 elek- ł • I K "d
1 

i i L • Lf 

Jamar Stornberg, ~ w g óWlleJ ro i az y HIil& I ę z:;mtac:; 

,.. dl p , • p d tryczne lampy, kostium u • T t p t k d 
ttl. Tylna 7. a. an I a\lóW urt.ą ,:a gron• Mam do wypożyczenia. nr, 44 i materje na ullłranie man Ja sza szewa. oaą e o go z.. 5. 

naucz.ycieli w Lesz.nie. Zgłosz. 15 ~20 OOO mk. na .SJ)tzedaż. I Doniesienie .• 

A.TL.A.Sr-

t!~!!!.I 
:wira.ntuje za trwałość. 

A11drzej Juat, 
Lesztto, Ml. Łł.,zieb-u 20. 

pr;,;ymuje się do 9. ma1a mi~dzy P1·erwszorv~dny J t • 
godziną 6-, 7 wieczorem \~' za puttktualnem wypłaceniu &tefaryiak, ul. Dworcowa. 19. "' u ro °" pt~tek zmia.na pro-

polskiej szkole katolickiej. \ procentu. Odzie? wskaże :-:-: koncert. :-:-: granrn arty 5tyczne:o. l Po raz 

■a sprzedaż. Z2'1osz.' pod 
11W. 200• do .Głosu.• 

( \ 

ekspedycjl „Głosu." pierwszy: Pochowanie ży,refo 

\ 
Początek o 6. godzinie. nieboszczyka.. Komcdja ,r 

zi■blene Większa szafa kuckenn~, 
szkła L/ 4 litr. do zapra­

•~rlek baHzt,aowy. wiania i r6żne drebłazgl' 
Za \lrynagrodzeniem prosz~ na sprzedaż. 
Qddać, •I. Pa1erewsk:ie2"0 8. ul. Lipowa 8, pa.1t. 

. 1 akcie. -- Tyl o kilka dni! 

_;zu~~ś~r~~l. ' .... lzołlam praozkl 
Ziłosz. pod „lil. B. B. 300• d zaraz. 
QQ .Qł.s•." B. ILSKI, Ry1u1k 37. 


